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n i e d z i e l a .

R O K  1 8 2 L

N O W O Ś C I W A R S Z A W S K I E :
Po odby tym na jwyższym E xa m in i e  o t r zy ­

mal i  świadectwa zdolności  do spr awowania  U-  
rzęd ów  Sądowych i l l  Klassy z p r zyzw o i ty m 
dla kra iu uż y tk i em ,  wy łącza i ąc  s topnie  A dw o­
kata i M ec en as a ,  J JP P .  Józef  B o g o w o ls k i , 
Po ds ę dek  Sądu Policji  Popraw:  Leon S ła w ia -
nowski  , Assessor  Sądu  Pol  i: Popraw:  August
H e j lm a n  , Zastępca Szefa B i u n  w'Koin: l l ząd:  
Sprawiedl iwośc i .  Jguacy  B a ń k o w sk i , Asses-# 
&or T ry b :  Cywi lnego.  Wincenty  G a d o m s k i , 
Assessor  T ry b u :  Cywi lu:  Antoni  C z a p l i c k i ,
Ap pl ikan t  S ą d o w y ,  i Wo jc i ech  B r z e z iń s k i , 
Pods ędek  Sądu Poli:  Pop rawcze j .—  D o  sp rawo­
wania zaś Ur zędów Leśnyc h  111 Klassv , o t r z y ­
m a ł  świadec two  zdolności  z szczegó lnym dla 
kraiu uży tk iem : Kaz imie rz  JańczeW ski , Z a ­
stępca Assessora  Nadle śnego.

W D ru ka r n i  G a łęzow sk iego  wysz ła  Ks ią ­
żeczka po d  t y t u ł e m :  R o z m y ś la n ia  religijna  
d la  d z ie c i ,  napis ana  po angie l sku pr zez Panią  
B a r b a u ld ,  p rze łożona  na ięzyk polski  p rzez  
Au to rkę  Parnicilki ]>o ilobrej M atce-  D z ie ł ­
ko to uważane iako klasśyczne w A n g l j i  i we 
F ra n c ji  , dla swej czystej  pobożności  i wzn io ­
słej  pros toty ,  w r ę k u  iest  wszys tkich  dzi e­
ci , k tór e  ucz'nc się tych Rozmyśl ań  na pa­
mięć  , r a zem serce  i um y s ł  swój ksz t ałcą .  
S zeze r em iest życ zen i em,  tej co ie p r z e ł o ży ł a ,  
ahy i u nas taką wziglość zysk a ł y ,  i taki owoc 
przyn i eść  mo g ł y .  Dos t an i e  tej książeczki  u
S zU b le ru ,  B rzez in y ,  w drukarni Gufczov.skic-

W S P O M N I E N I A .

U pokorzen ie  C h m ie l­
n ickiego p r z e d  J a ­
nem l i a z  unia: 1649.

g o  p r z y  ul icy Żabie j  N r  4 7 2 ,  i w nowem mie ­
szkaniu Autorki  P a m ią t k i  p rzy  ul icy Leszno 
pod  N r  659.  Cena na p i ę k ny m  pap ie r ze  z o-  
b r azkami  z ł .  2.

£ ia ró l  R ośc iszew sk i  t r udni ący  się h an ­
d l em drob iu ,  mieszkaj ący  p r zy  ul icy S o ­
lec pod N r  29 19 ,  vv dn iu  13 b. m. z m a r ł ,  ma -  
iąc lat 106; przez  cały  ciąg życia iegp,  zdrowie  
m u  sp r zyi a ło ,  dopi ero  p r zed  śm ie r c i ą  p rzez  
rok  ciągle chorowa ł .  » •

Na os t atni ch T a rgach  War szawski ch  p łacono 
za Korz ec  Z y t a  zł :  od 11 do 13.  —  P szen icy  
od  16 i pó ł  do 20.  —  J ęczm ien ia  od 14 do 15
—  O w sa  od  7 do 9. —  S ia n a  f u r ę  j ed no ­
kon ną  od  17 do 2 3 ;  pa r oko nn ą  od 27 do 33 .
—  S lorny  l u r ę  zwyczajną  od 7 do 8.

Nowo wysz łe  dzie ło  Z yc ie  i p i s m a  B enja ­
m in a  F ranklinu  iest  te r az  chę tni e  p r zez  wie­
le Osób czytane .  Umieszczamy  i eden wyjątek.  
»Jak  m ieć  zaw sze  p e łn e  k ieszenie .» W cza­
sach gdzie  powszechni e  się skarżą  na b r a k  
p i e n i ę d z y ,  nie od rzeczy będz ie  wskazać g o ­
ł y m ,  sposób iakim zasilać można swoie k i e ­
szenie .  O d k ry i ę  im prawdz iwy s e k r e t ,  iak 
zarabiać p i e n i ą dz e ,  iak zape łn i ć  p różny  wo rek ,  
co t rzeba czynić  aby zawsze b y ł  pe ł ny .  Dwa 
są tylko do zachowania wa runk i .  Na jp rzód  o- 
b ie r z  sobie za c iąg ł e  towarzyszki  uczciwość i 
p racę .  Powtó re  wydawaj  zawsze grosz tnniej 
niż zarobi sz .  Wówczas to twój woreczek  b ę ­
dzie  g r u b i a ł ,  i nie będzi e  n a r z ek a ł  na czezosć 
ż o ł ą d k a ;  u i edoknezą  ci w ie r z y c i e l e , nie p r zy .
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g n ie c ie  n ę d z a , n ie d o tk n ie  g łó d  i n ie d o jm ie  
z im no . C a ły  św ia t  b ed z ie  ci w ese lsz y ,  a u -  
kon ten tow anie  za jm ie  w szystk ie  kącik i  se rca .  
S łu cha j  więc ty c h  p ra w d  i bąć  szczęś liw y. O d ­
p ęd ź  cza rn e  c h m u ry  z tw ego  u m y s łu  , i żyj 
n ie p o d le g ły .  S tan iesz  się w tedy  cz ło w ie k iem , 
zdobędziesz o d w raca ł  swej tw arzy  na w idok 
bogacza  , h ie u p o d l i  cię  szczup ło ść  m a ią tku  o -  
bok  dziec i  szczęścia ; bo  n iep o d leg ło ść  czy p rzy  
w ie lk i m ,  czy p rz y  m a ły m  m a ią tk u  zawsze 
ie s t  szczęśc iem  , i k ła d z ie  cię w rów ni z tem i 
co- posiadaią  z ło te  run o .  'Bąć r o z t r o p n y , 
n i e c h  pilność w p rac y  tow’a rz y s z y  ci od rana , 
aż do god z in y  p rzezn ac zo n e j  na sp oczynek .  
Uczciwość n iech będz ie  tw o im  ż y w io łem  k tó ­
rym- oddychasz  ,  i pam ięta j abyś  po zaspoko-  
ien iu  w szystk ich  w ydatków  z o s ta ł  leszcze  p r z y  
k i lku  g ro s z ach oszczędu ośc i .  D os ięgn iesz  wów­
czas szczy tu  szczęścia  y n iepo d leg ło ść  będz ie  
tw oią  t a r c z ę ,  tw y m  h e ł m e m ,  tw oią k o ro n ą ;  
w y n io s ła  twoia dusza n ie  un iży  się p rz e d  n ik ­
c z e m n y m  bogaczem  dla t e g o ,  że p r z y k r y ty  
w iedwabie , ani śc ie rp i  zniewagi od r ę k i  na 
k tó re j  b ły s z c z y  dyam en to w y  p ie rśc ień .

f f  is ła  w tych  dn iach  n ieco p r z y b r a ł a .  —  
W czora j  c ie p ła  b y ło  stopni 22 . —  Ó n eg da j  
w ie c z o re m  o go dz in ie  w p ó ł  do 9tej zag raża ła  
W arszaw ie  b u r z a ,  p op rzed zo n a  częs tą  b ł y s k a ­
w icą ,  lecz p rz e s z ła  s t ro n a m i ,  w okolicach i e -  
dnak  b y ł  deszcz  u lew n y , a w iche r  p o cz y n i ł  
szkody  w kilku  m iejscah .

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
P r z e d  n ie ia k im  czasem  C esa rz  B ra z y ls k i  

D o n  P edro ., w ziąwszy z sobą k ilku  ż o łn i e r z y  
d p s z e d ł  z t r u d n o śc ią  do w ie rzc h o łk a  g ó ry  K a r -  
kobado , leżącej w pobliskości I i io -J a n e r io y 
do- k tórego  z p o w o d u  n iez m ie rn e j  sp ad z is to śc i  
nikt Leszcze n ie  d o s z e d ł .  C e sa rz  p rz y b y w sz y  
na w ie rz c h o łe k ,  r o z k a z a ł  wystawić w te in  miej­
scu chorągiew swego państwa na pamiątkę, u­

raz  u to row ać  bezp ieczną  w to mie jsce  d ro gę .  
—  D nia 29 z. m . b y ło  w L o n d yn ie  30 s to ­
pni u p a łu ,  a w B ordo  tego dnia  aż 33 s to ­
pni! —  Dnia 2 W rześn ia ,  o dbędz ie  się w P a ­
ry żu  h a  polu m arsow em  ub ieganie  s ię  końm i 
do m e ty ,  p ie rw szy  kto takow ą swoim k on iem  
d o s ięg n ie ,  o d b ie rze  6 ,0 0 0  franków . D o  ty c h  
w yścigów , ty lko konie z ro d zo n e  we F ra n c j i  
p rz y p u sz czo n e  b ęd ą .  — • K apitan  A ng ie lsk i  
łiu se l, poluiąc n iedaw no w okolicach L o n d y ­
n u , m ia ł  p rz y p a d e k ,  że zmiia ukąsi ła  iego wy­
ż ła  , p rze zeń  tak się ro z g n ie w a ł ,  iż n ie  uw a-  
żaiąc na n ieb ez p ieczeń s tw o ,  u ch w y c ił  ucieka- 
iącą  z in i ię ,  tak ,  że  go ukąsić  nie m o g ła ,  ty m ­
czasem  S trze lec  K ap itana ,  zadaie  iej ranę  k o r ­
delasem  tak  m ocn o ,  że zm iia  z bólu u kąs i ła  
się w ogon. K ap itan  p r z e k o n a ł  s ię  w tej 
ch w il i ,  że  ten  gad n iebaw nie  s p u c h ł  od w ła ­
snego  iadu. —  G azety  A ng ie lsk ie  n ap e łn io n e  
są uwagami o te raźn ie jszy m  s tan ie  Państw a 
T u re c k ie g o ,  d o w o dzą ,  że us i łow ania  S u ł ta n a  
w op ie ran iu  się po tężny m  M ocars tw om  b ę d ą  
b ezsk u tec zn e ,  i n ie  może polegać na  wezwa­
n iu ,  aby wszyscy M u z u łm a n ie  z n im  się p o ł ą ­
czy li ,  czego no w y m  dow odem  ies t  og ło szen ie  
się Wice K róla  E g ip tu  n ie p o d le g ły m .  —  N ie­
daw no na p ie rw szym  tea t rze  F ra n c u z k im  w P a ­
ry żu ,  w ystąp i ła  na scen ie  w ro ł i  K a ro lin y  
w kom edji  B racia  n iezgodn i , Panna  N a d eŁ , 
k tó r ą  zw ykle  zowią in tercssuiącą sierotą  W i ­
leńską  ( J e s t t o  P a n n a  F iu z il ,  będąca  p rz e d  
p ó ł to ra ro k ie m  p rz y  tea t rze  F ra n c u z k im  w W a r ­
szaw ie .)  —  C iąg le  doao szą  z I l iszpan ji  o za­
b u rz e n ia c h  w ró ż n y ch  częściach tego p aństw a .  
—  N . K ról 'P ru sk i zna jdu ie  się te raz  u wód 
w T e p lic , gdz ie  także p r z y b y ła  X źna  L ig n i-  
cka. —  D nia 12 z. m . w K arlsbadzie  l i r a :  
S za tek  (C h o te k )  d a w a ł  wielki bal w p ię k n e j  
okolicy za m ia s tem ,  a< d. 14 z. m. X źe K a -  
sumawski d a ł  także ba l,  lecz nierównie iwie-
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tńiejszY, na k tórym  znajdowali się wszyscy 
Rossjanie i Polacy używaiący wód tarnecz- 
iiycli; bawiono się do godziny 3ciej po p ó łn o ­
cy. —  Posąg roboty Karola FEichtnan  w Ber­
lin ie , wystawiaiący N. Cesarzową p a n u ią c ą  
JEszech B ossji test ukończony, a bogata iuż 
w dzieła sztuk pięknych stolica państwa P ru ­
skiego, zyskała nowy utwór z którego równie 
może się szczycić iak z dawniejszych ozdób. 
Posąg ten przypomina niektóre z najpiękniej­
szych starożytnych posągów wystawiaiących Ce­
sarzowe Rzymskie i zbliża się przez doskona­
łość  wypracowania, a nndewszystko przez wdzięk 
właściwy całej iego postaci, wzorom pozosta­
ły m  z starożytności. Cesarzowa siedzi na sta* 
ł'0 'Ży tnem krześle ozdobionein gustownie; trzyma 
w ręce prawej obrazy ukochanych Rodziców 
w które się usilnie wpatruie , a lewa spoczywa 
na łonie. Draperja płaszcza suto otaczającego 
Cesarzową iest wyborna, a szata na wzór Rzym ­
skiej tuniki niewieściej urządzona, zostawia ra ­
miona wolne i każe sie dziwić ich doskonałemu

fi

wypracowaniu. Wieniec w włosach lekko spo­
czywa, i nadaie twarzy, prawie do mówienia 
trafionej,  wdzięk nadzwyczajny. Cały posąg 
tak mocno wyraża delikatność kobiecą, iż bez 
namyślania się policzyć go można pomiędzy naj­
piękniejsze p łody  rzeźbiarstwa nowszych cza­
sów; godnie on zajmie miejsce obok arcy dzieł 
B a u ch a .  Najwyższe zadowolnienie Króla Jci, 
k tóry  w dzień urodzin Cesarzowej, d. 13 m. 
%. oglądał posąg, i takowe w najłaskawszych; 
wyrazach oświadczył, było  najpiękniejszą na­
grodą iaka udzielona być mogła równie skro­
mnemu iak utalentowanemu a r ty śc ie .—  Od lat 
kilkudzicsiąt uważano że w Czechach  prawie 
każda lOła osoba umiała grać na iakirn instru­
mencie m u z y cz n y m , a to nawet między wiej­
skim ludem ; teraz takowe zamiłowanie muzy­
ki pomnaża się coraz bardziej w N iderlan~

dach  , prawie każde miasto w tern Królestwie 
ma swe towarzystwo m uzyczne ,  iednak me- 
słychać o żadnym sławniejszym kompozytorze 
z łego kraiu. —  W sławnym szpitalu warjatów 
w Bedlem  pod L o n d yn em  , znajduie się teraz 
Młodzieniec 2-5 le tn i ,  który objąwszy dośćzna-  
czny maiątek po Rodzicach , wkrótce go zm ar­
nował i drugie tyle zaciągnął d ł u g u , przez 
co dosta ł pomieszania zmysłów. Gdy 
ujrzy kogo z odwiedzających, zda mu się 
że to test wierzyciel,  prosi o cierpliwość ze 
łzam i i przyrzeka,  iż się niezawodnie uiści* 
N iektóre dobroczynne osoby zamyślają zebrać 
składkę dla opłacenia długów tego nieszczęśli­
wego, co może tyle skutkować, że odzyszcze 
dawną przytom ność umysłu'.

Jeżeli co, to  p iękne pośw ięcenie się, w udzie lan iu  
u lg i cierpiącej ludzkości na najw iększą zasługuie  
chw ałę  i w dzięczhość, tem i pow odow any u czu c iam i, 
z roskoszą oddaię należny  h o łd  Cnotom  W go L e- 
w ińskiego M edycyny i C hirurg ji D o k to ra  F iz y k a  
Obw odu P rzasnyskiego, k tó ry  innie dręczónego d łu ­
gą chorobą ta k  zw aną zgn iłą  gorączką z k o n w ulsja ­
m i ciągle dni 5 trw aiącem i z łączo n ą , p rzez  dzie lną  
znaiom ość sz tuki swej i p rz y k ła d n ą  bez in teresso- 
wność iako Ojca l i g a  dzieci i M ęża czu łej M ałżo n ­
ki na ło n o  strapionej ta k  licznej F am ilji pow rócił i 
od najdotkliw szych uw o ln ił cierpień; za tę więc bez 
granic w zorow ą uczynność p rzy jm  Szanow ny M ężu 
to  najczulsze podziękow anie M ęża, Żony i D z ia tek , 
a bąć pew ien że wdzięczność nasza g łęboko  w Ser­
cach w y ry ta  aż do G rpbu dla ciebie poniesioną zo ­
s ta n ie .—  F r a n c i s z e k  S m o l e ń s k i .  Oby: Obwo: 
P rzasnysk iego .

B P Z Y J E C H A L I  do F V A B S Z A W Y .
T rep  ano w s-ki L udw ik  Obyw: z w iz n y .— Jeziersk i 

S tan isław  H rab ia  z  S o b ie r .—  Jarm ołow sk i A ndrzej 
Oby: z Ł o m ż y .— D obrzelew ski A ntoni Oby: z  L u ­
b l in a .— L inden  Jen era ło w a  z lP łocka . Siem ianow ­
sk i M aurycy Oby: z Broków..—  G odlewski S tan isław  
Oby: z K a m io n n y .— Hejmans K om m issarz Obwodo: 
z I ła w y .— K adłubow sk i Józef z P opielczyna.

D O N I E S I E N I A .
, Kiicj podpisany uwiadomią Prześwietną Publie*.



„ość , iż. życząc H andel swój za k o ń czyć, od dnia  
d zisiejszego  poprzestała W in a  na szk lan k i sprzeda­
w ać, i że z  w olnej ręki za potni em ą  cenę różnego  
gatunku  W in  i innych  trunków  u  n iego nabyć 1 110- 
| n a .  J. G . N  0.6:k i  e m ieszkaiący p r z y  u licy  W ierz ­
bow ej pod  Kr 473 , Lit: B. w  d o m u  P e t y s k u s a .

H e i e n t  K a n c e l l a r j i  Z i e m i a ń s k i e j  P t u  
C z e r s k i e g o . —  N a  ż ą d a n i e  d o l e t n u h  S u k c e s s o -  
r ó w  p o  n i e g d y  W e j  M f i r j a n n ie  S u f f c z y ń s k i e j  p o z o ­
s t a ł y c h ,  u w i a d o m i ą  P r z e ś w i e t n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  iż  w d .  
3 m i e s i ą c a  W r z e ś n i a  i n a s t ę p n y c h  r .  1>. w  W s i  K o ­
b y l i n i e  n i e g d y  W i e ś  M ą r j a n n y  S u f f c z y ń s k i e j  D z i e ­
d z i c z n e j  ,' w  D w o r z e  t a m ż e  b ę d ą c y m ,  w  P o w i e c i e  
C z e r s k i m  s y t u o w a n e j ,  p o d  m i a s t e m  G r ó j c e m  l e ż ą ­
c e j ,  s p r z e d a w a n e  b ę d ą  p r z e z  p u b l i c z n ą  L i c y t a c j ą  z a  
g o t o w e  p i e n i ą d z e  s r e b r n e ,  w ię ce j  d a i ą c e i n u  r u c h e m o -  
I c i  ł ą k o  t o :  M i e d ź ,  Ż e l a z o ,  F a i a n s  P p i p e l l a n a ,  M e ­
b l e ,  S p r z ę t y  G o s p o d a r s k i e ,  S t a i e n n e ,  B y d ł o  r o g a t e ,  
K o n i e ,  O w c e ,  T r z o d a  c h l e w n a ;  ż y c z ą c y  s o b ie  n a b y ­
c ia  i a k o w y c h  E f f e k t ó w  w  t e r m i n i e  z w y ż  o z n a c z o ­
n y m  s t a w ie  się  m a .  —  W  K o b y l i n i e  d .  IG S i e r p n i a
pyp2 7  r . __  J a n  P o m i a n  u s t r o m ą ć k i  l l e i e n t
K a n c e l l a r j i  Z i e m i a ń s k i e j  P t u  C z e r s k i e g o .

O s o b a  m ł o d a ,  b e z ż e n n a ,  d o b r e g o  u r o d z e n i a  o p a ­
t r z o n a  w  d o b r e  ś w i a d e c t w a , ż y c z y ' s o b i e  p r z y i ą ć  o -  
b o w i a z e k  M a r s z a ł k a  D w o r u ,  K o m i n i s s n r z a  l u b  Z a ­
s t ę p c ę  W ó j t a  G m i n y ,  c z y l i  R z ą d c ę  d o m u , ,  c h o c i a ż b y  
iz a g r U n i c ą ;  b l i ż s z ą  w i a d o m o ś ć  p o w z ią s e  m o ż n a  p t z y  
u l i c y  P o d w a l  p O d K r  5 3 ?  u  G o s p o d a r z a  n a  ] m  p i ę t r z e .

J a k o  w i e r z y c i e l  n a  D o b r a c h  F a ł k o w i e  vy W  o i e w ó d :  
S a n d o m i r s k i e m ,  P o w : K o n i e e k i m  l e ż ą c y c h  h i p o t e k o -  
w a n y ,  p o p i e r a ć  b ę d ę  w T r y b u n a l e  S a n d o m i e r .  , D o b t  
t y c h ż e  z  p r z y l e g ł o ś c i a m i  s ą d o w ą  s p r z e d a ż ;  w z y w a m  
w i ę c  w s z y s t k i c h  i n n y c h  w i e r z y c i e l i ,  p o d o b n i e ż  h i p o -  
t e k o w a n y c h ,  i e ż l i  s o b i e  ż y c z ą ,  s w y c h  w i e r z y t e l n o ś c i  
m ie ć  p r z y s p i e s z o n ą  s a t y s f a k c j ą ,  a b y  się d o  ^ p o d p i s a ­
n e g o  w  W a r s z a w i e  p r z y  u l i c y  D ł u g i e j  N ru  o 7 ’> i ln e s z -  
k a O jcc g o  , o s o b i ś c i e  l u b  p r z e z  l i s t y  I r a u k o  z g ł o s i l i ,  i 
w z g l ę d e m  p r o p o r c j o n a l n e j  s k ł a d k i  p i e n i ę ż n e j , n a  k o ­
s z t a  s u b h a s t a c j i  p o t r z e b n e j  p o r o z u m i e l i ,

T om asz V\ o 1 i c k i.
P o t r z e b n y  i e s t  N a u c z y c i e l  p o s i a d a i ą c y  i o z y k i  n i e ­

m i e c k i ,  f r a n c u z k i  i p o l s k i ,  k t ó r y b y  w d o m u  p r y w a ­
t n y m  o  4  m i lę  o d  W a r s z a w y  m ł o d z i e ń c a  d o  3 1 4 te j  
K l a s s y  t j s p p s o b i ć  b y ł  w  s t a n i e ,  ęh?ć_ m a i ą c y  l>°d)ąo  
się  t e g o  o b o w i ą z k u ,  n i e c h  się  z g ł o s i  p o d  N r  H o 7 ,  
p r z y  u l i c y  T w a r d e j  d o  w ł a ś c i c i e l a  d o m u .
1 M łod zien iec  u k o ń czy w szy  K '» s’? 4 lił  ,v S zk o ła ch

W o i e w :  Ł o m ż y ń s k i c h ,  p r z y  ś w i a d e c t w i e  S z k o l n c i n  i 
z a r ę c z e n i u  z n a c z n e g o  O b y w a t e l a  M i a s t a  W a r s z a w y ; 
c h c e  p r z y i ą ć  o b o w i ą z k i  t e r m i n u ,  to  i e s t : w  h a n d l a c h  
ł o k c i o w y c h ,  w  h a n d l a c h  k o r z e n n y c h ,  l u b  t e ż  w  a- 
p t e c c  , a l b o  p i s a r z a  i a k i e g o k o l w i e k  w y d z i a ł u  p r y w a ­
t n e g o .  W i a d o m o ś ć  p r z y  u l i c y  F r a n c i s z k a ń s k i e j  N r o  
18 1 7  u W ł a ś c i c i e l a  D o m u .

K o c z  p i ę k n y  n o w y  i e s t  d o  n a b y c i a  z a  p o m i e m ą  
c e n ę  d o w i e d z i e ć  się  m o ż n a  p o d  N r  54 t i ,  p r z y  u l i c y  
D ł u g i e j  u  J P .  S z y m a ń s k i e g o .

P o d a i c  s ię  d o  p u b l i c z n e j  w i a d o m o ś c i  ż e  w d n i u  2 0  
S i e r p n i a  r , ' b .  o g o d z i n i e  3 z  p o ł u d n i a  w  W a r s z a w  ie 
p r z y  u l i c y  T o p i e l  p o d  N r  2 8 1 6 ,  o d b ę d z i e  się  l i c y t a ­
c j a  p u b l i c z n a  p r a w n i e  z a i e t y c h  r u c h o m o ś c i  i a k o  to :  
S z a f y ,  Ł ó ż k o ,  K o m o d y ,  l l ą d l e  m i e d z i a n e ,  L u s t r o ,  
G a r d e r o b a  M e z k a  i D a m s k a ,  Ż c l a s k o  d o  p r a s o w a n i a ,  
L i c h t a r z e  i ś w i e c z n i k i  m o s i ę ż n e ,  i .  t .  p .  z a  g o t o w e  
p i e n i ą d z e . — J .  K a n t y  B a t o g o w s k i  K .  S.

O  g o d z i n i e  9 z r a n a  3 0  S i e r p n i a  r .  b .  s p r z e d a w a n e  
b ę d ą  p r z y  u l i c y  A l e x a n d r j n  p o d  N r  2 7 8 3 ,  p r z e z  l i ­
c y t a c j ą  z a  g o t o w ą  n a t y c h m i a s t  w  k u r a n c i e  z a p ł a t ą ,  
k o s z t o w n o ś c i ,  F u z j e  d u b e l t ó w k i ,  P i s t o l e t y ,  n a r z ę ­
d z i a  i w y r o b y  P u s z k a r j k i e ,  r o z m a i t e  ż e l a s t w o ,  m o ­
s i ą d z  i c a ł y  w a r sz ta t .  P o s z k a r s k i ,  p o  K a r o l u  J ę . t l e n ­
i u  G ie b e n l r a n i e  p o z o s t a ł e ,  i d o  S u k c e ś s o r ó w  i e g o  
p e ł n o l e t n i c h  n a l e ż ą c e .  W z y w a ' . '  / z a ra z e m  n i u i e j s z c m  
i ż  w s p ó ł s u k c e s s o r o w i e  i o s o b y  k t ó r e  s p a d k o d a w c y  
p o r u c z j ł y  i a lco w e  r o b o t y ,  lu l i  k t ó r e  są i e g o  D e b i -  
t o r a i n i ,  a b y  p i e r w s i  r z e c z y  s w e  o d e b r a ć ,  d r u g i e  z a ś  
u i ś c i ć  sie  n i e z w ł o c z n i e  n ie  o m i e s z k a ł y , m o g ą c  p o  w z ią  ść 
w i a d o m o ś ć  b l i ż s z ą  o w s z y s t k i e i n  u  J a n a  L i n d c m a n a  , 
■ z a m ie s z k a łe g o  p r z y  u l i c y  B i e l a ń s k i e j  p o d  K r e m '  6 0 0 ,  
L i t :  D ,

F l a n c e  S z p a r a g o w e ,  t r z y  l e t n i e  m o ż n a  m ie ć  w  A le -  
i a c h  w  O g r o d z i e  P o s s e s s j i  N i 1 < l o .

DolX'a na  l e w y m  b rz e g u  W i s ł y  w O b w o d z ie  W a r  
s z a w s k i e w i  p o ło ż o n e ,  d m i l  od M ia s t a  S to ł e c z n e g o  o d ­
l e g l e ,  z i r j iuu iace  w n i c / a p r / c c z o n e n i  g r a n i c z e n i u  s to  
k i l k a  U luk  C h e ł m iń s k ic h ,  z w o ln e /  r ę k i  do s p rz e d a -  
n i a ,  m a ią cy  c h ę ć  k u p n a  b l i ż s z ą  w ia d o m o ś ć  p o w z ia ś ć  
m o ż e  p r / y  u l icy  k i a k u w s k i e  ' P r z e d m ie ś c i e  S r  4-10, 
n a  p i c f w s / e i u  p i ę t r z e  u W ł a ś c i c i e l a  r z e c / o u e g o  do m u .

D i i i  a 17 b . m .  p r z e d p o ł u d n i e m  n a  K r a k ó w :  P r z e d :  
p r z e d  S a s k i m  P l a c e m ,  z g i n ę ł a  S u c z k a  b i a ł a  S z p ic ,  
■l  c z a r n y m  n o s e m ,  m ł o d a .  U p r a s z a  się  p o s i a d a c z a  o 
o d d a n i e  p r z y  u l i c y  S e n a t o r s k i e j  N r  45.3 n a  2 m  p i ę t r o  
o d  f r o n t u ,  za  n a g r o d ą  z ł o :  J S .

T E A T R .  D z i ś  w Ł a z i e n k a c h  P o r w a n i e  A s p a z j k


